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Rj l* .R Ó L E S T W O  P O L S K I E . PParszawa* —  K om m issja  
r z ą d o w ą  sp ra w ied liw o śc i.. O g l’asza,- ii R a d a  a d m im s t r a -  
cvfna  k ró les tw a  pos la n o w ien iem  gia- dniu- 16 m . z. w y­
d a n e  m , z a p i s  ro c z n e g o  d o c h o d u  200 z!: ja k o  p r o c e n tu  
B0 d £ _  odb s u m m y  z-l: 4000 dla: k o śc io ła  pa ro f ja lnego  
S k r z y ń  na ; t e s ta  m e ntenV w d n iu  17 m a p  1812 r.- p r z e z  
n ie g d y  O n u f r e g o  S ta n is ła w a  K a m ie ń s k ie g o ,  dz iedz ica  
d ó b r  S o k o ln ik i  S u c h e  t K oclianow a w w o je w ó d z tw ie  S a n ­
d o m ie rsk ie m ,  u fzędbw  Die z e z n a r ty m ,  u c z y n io n y ,  s to so ­
w n ie  do art}  k i t lu  910 k o d e x tv cy w iln eg o ,  z za ch o w a n iem  
p ra w  osób- trzecich  za tw ie rdz iła . .  —  W  W a rsza w ie  d. 3 
m a rc a  1‘82S r . —  W  zas tęps tw ie  m in i s t r a  prezy-d: radca  
s ta n u .  M .■ ffioM ńick i. Za stkret 'ai*za j ln ^ g o  K . 'H o ffm a n n *

—  II  i -  li in l l r a n ic k i  ło w cz y  d w o ru  I .  C. M. i x ią z ę  
Ga c a r  n jenera ł , ,  p rz y b y l i  d*» Warszawy,.-

—  W .  s z ły  z d ru k  tv it P ijk rów  zasady  ę k o n o m j i  
p o l i ty c z n e j  Dawida- R i k a r d o ,  p r z e k ł a d u  S ta n is ła w a  K u -  
nalri, proiVi,.s-o r ;i’ i ln’i> s:‘ w ;ir*7.:' (.'ona oJuidwócli tom ow  
n a  p ięknym - p a p ie rz e  zł; if.,, na zw ycza jnym - zł:  12.

■ K o S S J A -  —  5  PetsrsPurgt-i dh iud i- lutego tk  s. (y. ga­
ze t y  jx-turshurgskiej’ ) — Li -V.- do Jego Cesarzewiczow- 
ski iy M.iści następcy tv. .„u'  Alexandra Mik ołajewicza, od 
Wojskowego’ nbumnna wrijska’ liralskięgo, j enera ła  majo­
ra Borodina! — W a s  Z a’ G e  ś a r ze w i c z o w s k a M o ś ć !  
N a j w y ż e j  powierz ne mi kozackie wojsko uralskie,  w 
oz is.e mojego- w \ j-i/.du do I'etel 'shurga,- wynurzył  o go­
rące życzenie,  a ż - l .y nr  w imi'eitiir wszystkich Kozaków 
U r a l s k  ki i ,  zaniós ł  Waszej C esarze  w ; c zo w s kić i Mości po­
czucia n ieograniczonego poświęcenia się. dla W .  G Mo*

"lei,  lu k o  w y so k ie g o  sw o je g o  n a c z e ln ik a ,  p o c z y tu ją c  sc> 
b ie  za szczęście,,  n a jm i ło ś c iw s z e  m ia n o w a n ie  p rz e z  N aj- 
ja śn ie jsze g o  M o n a rc h ę ,  W a sz e j  C e sa rz ew icz o w sk ie j  Mo-; 
| c i ,  a la m a n e m  w sz y s tk ic h  w o jsk  k o z a c k ic h . ’ I r  żyją T  
to  p o c h le b n e  d la  m n ie  p o w ie rz e n ie  w o iska  uralsk iego ,-  
z t e ń iź e  se rd e c z n śm  uczuciem ,-  z jak iem  b y ło  uczyn ione , ,  
w e s p ó ł  z n i e m  s k ła d a m  W asze j  C esahzew iczow sk ie j  M o­
ści w n a jg łe b s z e m  u s z a n o w a n iu  n ie o g ra n ic z o n e  p o św ię ­
cen ie  się. f a o j s k o  u r a l s k i e  i  j a ,  je d n o m y ś ln ie  b ła g a m y  
Boga,,  a ż e b y  b ł o g o s ł a w i ł  cz y n o m ' j e g o , p o d  r ry so k ie m  prże-^
w o d n i c t w e 'm W aszej G esarzew iczow sk ie 'jM ośc i ,k i i  n i e ś m ie r ­
t e ln e j  s ław ie  N ajjaśn ie jszego  M o n a r c h y  n a s z e g o ’, i d o b r u  
o jc z y z n y .  N a jw y ż sz e  Jego  C esarsk ie j  M ości w z g lę d y ,  o- 
k a z a n e  w o j s k o m  k o z a c k im ,  m ia n o w a n ie m  waszej Crsa r/ .e -  
w iczowskieji  M ości’ ich a ta m a ń e m ,  w yiyjfe s ą  p r z e z  n a j ­
g łę b s z ą  w dz ię cz n o ść  W sercach  W ojbwn kow  ubaUkicii , .  
k tó r z y  b ę d ą c  p rz e r t ik n ie n i  ł a s k a w o ś c i ą  N a j ja śn ie js z e g o '  
C esarza ,,  g o to w i  są Wszyscy i zaw sze  za m o n a rc h ę  i Ojczy­
zn ę .  V V a s z c j i C e s a r z e w i c z Q W s k i e ' j f  Mości serdeczny* i w ie r ­
n y '  sługa..- D a w id  B o - o d in ,  W ojskow y a t a m a n  . l ira lskiego ' 
w o j s k a , "  j e n e r a ł - m a j  ą  —  W P e t e r s b u r g u  d d ia  20  atycz-
nia 1828 r -  - .

R e s k r y p t  Jego  Cesarze.wiczdW skićj M ości w ie lk iego  
x ibc ia  n a s tę p c y  t ro n i i  A 'e x m d r a  M iko ła jC w ieza’, do ’
wojskowego alamaoa  wojska u T a l d c i e g o ,  j enerała rńrijoL
ra Borodina : D a w :dzie ivlai-cjaoowiczu! Dziękuję  W 1 nnu
i p o w ie rz o n e m u  Y /P a n u  w o iśk u  w a l e c ż n e n u i  uralsA len iu
?,a oświadczone m i  pozdrow ienie,  z okoliczności  najnu o 
ściwszego mianowania mię a lnnńneni  wszystkich y p j  
kozackich.  Dla'  wieku  m e g o ,  niemogę  jeszcze m e c
sobis iego1 prawa do tego tytułu,-  k tó ry m  mię obm-yy ■' 
Najjaśniejszy Cesarz,  n .juk >eh:ińszy mój: rodzic,  z osobl iw­
szej życzliwości dla wojsk kozackich. Bęr ę się s.ai - 
t e r a z ,  n a b y ć  te g o  d ro g ie g o  dia1 lńtiife p r 'W  . A
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n a d e j d z i e  czas , p e w n y  j e s t e m ,  za w a le c z n e  w o j s k a  lyo -  
7. a r kie*- t a k  z n a m i e n i t e  m i ł o ś c i ą  k u  t r o n o w i  i o j c z y ź n i e ,  
id o i ' i  m oo-ą m i  z a s łu ż y ć  w e s p ó ł  z n i e m i  na  p o d w a l ę  m o ­
n a  l i y  f ń o s s j i .  Z . u c z u c i e m  p r a w d - i w e g o  p o w a ż a n i a  je -  
K łe m  k u  W P a n u  p r z y c h y l n y m . * —  N a  o r y g i n a l e  w ła s n ą  
j  0-0 (Cesar ze w i d z o w s k i e j  M o ś c i  n a s t ę p c y  t r o n u  r ę k ą  n o -  

Runo.: A l e x a n d e r .  —  W  P e t e r s b u r g u  d n ia  23 s t y ­

cznia I82S r .  *

A m e r y k a .  —  J ó z e f  D o m i n g o  D ia s  o g ł o s i ł  w  P u e r -  
t o r i c o  d .  21 g r u d .  1827 p r z e c i w  r z ą d o w i  k o l u m b i j s k i e m u ,  
n a s t ę p u j ą c ą  d o  W e n e / . u e l c z y k ó w  p d e / .w ą :  Z i o m k o w i e !
T e n  ‘ k t ó r y  s ię  n a  t e j  s a m e j ,  co i  w y  r o d z i ł  z i e m i ,  n ie  
j n o ż e  was  o s z u k i w a ć .  N i e  o s z u k i w a ł  w a s ,  i l e  r a z y  d o  
w a s '  p r z e m a w i a ł .  U k o c h a n a  s p o in a  o j c z y z n a  n a s z a ,  b y ­
ł a  c i ą g l e  j e g o  c e le m  i n i g d y  n ie  m o ż e  o n  m ie ć  n i c  
n a d  n i ą  i n n e g o .  N h s z c z ę s ia  j e j  b y ł y  w i d o c z n e ,  c i e r ­
p i e n i a  j e j  ' b y ł y  b e z  k r e s u  , s y n o w i e  je j  p o g r ą ż e n i  b y l i  

n i e u t u l o n y m  ż a l u ,  a o b r z y d l i  s p r a w c y  t e g o  s m u t k u ,  
n i e b a c z n i  p a  ł z y  1 r o z p a c z  w a s z ą ,  ś p ie w a l i  p i e ś ń  p r z e ­
s t ę p n ą ;  p r z e m ó w i ł e m  d o w n s ,  p r a w d a  p o d a ł a  m i  w y r a -  

w a s z  z a p a l i ł  m o j e  u c z u c i a ;  u r o d z i ł e m  s ię  
' ’ ‘ - - z n a l i ś c ie  m n i e ,

m ° j e  n a j -
CaraCHS b y ł a  m o /a  o j c z y z n - i ; w s lca-

z y ,  a lo
V  C a r a c a s ,  ż y ł e m  ź  w a m i  w  p r z y j a ź n i , ?  
a s t o s u n k i  t a k  ś c i - ł e  u c z y n i ł y  w a s z ą  s p r a w ą ,  
d r o ż s z e  z a m i a r y

a k ie  w a s  c z e k a ł y .  A l b o ż  w a s  
n k a ł e m ?  N i e - ł y c h a n a  n ę d z a ,  p o w s z e c h n a  n i e s p r a w h -  
k o ŚĆ,  p o n i ż a ją c a  a n a r c h  j a ,  h a n ie b n e  t y r a ń . t w o  n a j -  

t e z w s ty d n ie j s z fc g o  d e s p o t y ,  c z y  d l a  was  co  c i e r p i c i e  , c z y  
lla .  c a ł e g o - ś w ia t a  k t ó r y  to  w i d z i  , n i e b y ł y  d o w o d e m ,  ż e m

z r i ł e m  w a m  n ie s z c z ę ś c ia  
' OS 7

d l  i w  i 
la
d la . ,  . „ . . . . . ,    .
w a s  n ie0S 7 ,uk ' ivya ł  .i że w as  o s z u k i w a ć  n ie  m o g ł e m ?  W i e l u  
Z w a s  w o l a ł o  z n o s i ć  n i e w y m o w n e  t r u d y  i n i e w y g o d y ,  a b y  
t y l k o  o c a l i ć  h o n o r  i  d o t r z y m a ć  p r z y s i ę g i ,  j  t k  z g in a ć  
k a r k  p o d  - h o ń h i ą c e m i  R a jd  m a t n i .  U p ł y n ę ł y  l a t a ,  a 
7,a m \ s ł  w a s z . ' b o h a t e r s k i  w  n ie ż e m  s ię  n i e z a c h w i a ł .  W  
n i e z m i e r n y  li  p u s t y n i a c h  g ó r z y s t y c h ,  d o z n a w a l i ś c i e  o b o k  
c z y i c h  u c - u ć ,  n a j s ł o d s z y c h  p o w a b ó w  ż y c i a ;  u t r z y m y ­
w a ł y  was- n a d z i e j e ,  ł ą c z y ł a  w a s  o d w a g a  i  a b y  w r ó c i ć  
w o l n o ś ć  .u k o c h a n e /  o j c z y ź n i e ,  o p u ś c i l i ś c i e  m ie j s c a  b e z -  
p i e c z n e i  z a m i e r z y l i ś c i e  z ł a m  w  n i e g o d n e  j a r z m o ,  k t ó r e  
j ą  t i i a r / m i a .  N a z w i s k a  C i s n e r o s ,  D o r o t e o ,  M J | t i n e z ,  
Ą r e z - i b a l o  i t y l e  i n n y c h .  S ta n ą -s i ę '  d l a  n i e j  t a k  d r o g i e ,  
j a k  j e j  b y ł y  d r o g i  e m i  t e ,  k t ó r y m  w i n n a  s w o je  u o b y c z a -  
p -n  e. M i e l i ś c i e  z a p o w ie d z ia n e , ;  że. o c z y  w s z y s t k i c h  po -  

. o z c iw y .c h  na was są z w r ó c o n e , . ż e  t y s ią c e  ż y c z e ń  z a p e w n i a j ą  
w a m  p r a w d z i w ą  w o ln o ś ć ,  że n a j l e p s z y  z  k r ó l ó w  z ł a s k a ­
w o ś c ią  o j c o w s k ą ,  z  w y s o k o ś c i  i r o n u  n a  w a s  s p o j r z a ł ,  
>/.e w a l c c z r i  p o t r z e b u j ą  t y l k o - w a s z e j  p o m o c y  a b y  w a m  
p r z y w r ó c i ć  w asze  sxczęś-- ie  i że  z e w s z ą d  d o z n a c ie  p o ­
m o c y  w s z e l k i e g o  r o d z a j u .  Z w r ó ć c i e  -oczy  n a  b a n d e r ę  
h i s z p a ń s k ą ,  k t ó r a  n a  m u r z a c h  t y c h  p a n u j e ,  i p o w ie d z c ie ,  
czy- was  o s z u k a ł e m ?  P r z y b y ł  j u ż  D o n  A n g e l  L a  b o r ­
do  , n a c z e ln y  d o w ó d z c a  m a r y n a r k i  h i s z p a ń s k ie /  w  A n r -  
p y C f  ; w y  co z n a c ie  z g r u n t u  c n o t y  j e g o ,  b ę d z ie c ie  m u ­
s ie l i ,  p r z y z n a ć ,  źe  z a m i a r y  m o j e  są c z y s t e ,  a p r z y r z e ­
c z e n ia  p ru w d z iw .e .  W i e l k i ,  p o t ę ż n y  i  n a j ł a s k a w s z y  m o ­
n a r c h a ,  p o d a je -  w a m  o p i e k u ń c z ą  r ę k ę  i  p r z y s y ł a  w a m  
p i  o d k i  d o  w y d o b y c i a  s ię  z p r z e p a ś c i ,  w  k t ó r ą  je s te ś c ie  
w t r ą c e n i .  D o  o c a le n ia  w a S z e g o ,  d o s ta te c z n e  b ę d z ie  s i l  - 
»;;ć"żądanie  r a t u n k u  z w a s z e j  s t r o n y .  J e ś l i  s ię  p o ł ą c z y c i e  ż

b ó h a t y r s k i e m i  m ę ż a m i ,  k t ó r z y  s ię  w z i ę l i  d n . b r o n i ,  a b y  
p o k r u s z y ć  w asze  k a j d a n y ,  d o k a ż e c i e  w s z y s t k i e g o ;  o d z y ­
s k a c ie  z n o w u  o j c z y z n ę .  M i e l i ś c i e  z a p o w i e d z i a n e  -Że 
p i a w a  m a j ą  m ó w i ć ,  a n a m i ę t n o ś c i  m  le z v e ,  że c e le m  
ż y c z e ń  N .  P a n a  j e s t  s p o k o j n o ś ć  je g o  l / i d u ,  n i e  zaspo-  
k o j e n i e  z e m s t y  i  k o r z y ś c i  p o j e d y n c z y c h ,  ż e  'w z a j e m n e  
o f i a r y  w s z y s t k i c h  s t r o n n i c t w ,  sa n i e o d z o w n e ,  .że r * a d  w 
w y k o n a n i u  p r a w ,  1 p o s k r a m i a n i u  n a m i ę t n o  fc i  n ie u h -Ń o - j t -  
i i y  b ę d z ie .  A l b o ż  w as  z w i ó d ł ?  C  ż  i n n e g o  spnstźegnc ie .  
w  p o s t ę p o w a n i u  t y c h  w a l e c z n y c h , j e ź l i  n ie  s p e łn i e n ie  
m o i c h  p r z e p o w i e d n i ? I  m o ż S c ie  s ię  s n o d z i e r a ć  czeo-0 
i n n e g o ,  g d y  je s z c z e  p r z y b ę d ą  P P .  L a  T - r r e  i L a b o r 'd ®  ? 
Z i o m k o w i e !  w i e l o r a k a  p o m o c  w s z e l k i e g o  r o d z a j u ,  je s t  i 
b ę d z ie  n a s z y m  u d z i a ł e m .  Je;:zcze  j e d n o  n a tę ż ę  n ie  , o j .  
c z y z u a  n a s z a  b ę d z ie  s z c z ę ś l iw a ,  * ( G .  F . )

A n G L J A .  —  O g r o d n i k  x i e c i a  L e o p o l d a  K o b u r g s k i e g o  
d o c z e k a ł  s ię  p o  d ł u g i c h  d o ś w i a d c z e n i a c h ,  k w i a t u  p o w i e ­
t r z n e j  r o ś l i n y  c h i ń s k i e j ,  k t ó r e j  k o l o r  - je s t  s z k a r ł a t n y  z 
- ż ó ł t y m , ,  ł t o ś l i n a  t a  m a  s z c z e g ó l n ą  w ł a s n  ;ść ,  iż  z a s i l a ­
j ą c ą  W i lg o ć  C ią g n ie  z  s a m e g o  p o w i e t r z a -  C h i ń c z y k o w i e  
w ie s z a ją  j ą  z a t e m  na  s u f i t a c h ,  t a k ,  i ż  n i e t y l k o  s ł u ż y  z a '  
u b r a n i a  p o k o j ó w ,  t l e  z a r a z e m  p r z y j e m n y  w  n i c h  z a p a c h  
w y d a j e . -  D o  w i ę z i e n i a  l o n d y ń s k i e g o  z w a n e g o  N e w g a t e  
z a p r o w a d z o n o  w  1 3 3 4  r .  2 1 6 6 ,  w  1825  r .  2534., w  1 326  r .  
2951’ a w  * 8 2 7  r - 3 0 2 0  o s ó b .  * — G o n i e c  c z y n i  n a s t ę ­
p u j ą c e  u w a g i  n a d  m a n i f e s t e m  P o r t y :  N i e  m ó ź n a  j u ż  d i  u -  
że j  w ą t p i ć  o s t o s u n k a c h  z f u r k a m i ,  j a k o ż  p u b i r - z n o ś ć  b y .  
• l u j u / ,  od  k i l k u  - d n i  p r z y g o t o w a n a  d o  p o d o b n e  g o  w y -  
p i d k u .  D o k u m e n t  t u r e c k i  u ł o ż o n y  j e s t  w  Len s p o s ó b ,  iż  
n i e m a  n a d z ie i  w m ó w i e n i a  u k ł a d ó w .  S u ł t a n  u w a ż a  w  n i m  
b i t w ę  _ n a  w a r y ń s k ą  za w y d a n i e  w o j n y ,  a u m i a r k o w  a n ie  i 
c i e r p l i w o ś ć  je g o  b y ł y  t y l k o  p r z y m u s z o n e ,  d la  p o z y s k a n i a  
w i  .ee/ c za su .  N i e c h  s o b ie  T u r c j a  z,.i z a s łu g ę ,  p o c z y t u j e ,  źe 
nas  o s z u k a ła .  Jys i  t o  n ę d z n y  t r j u m f ,  k t ó r e g o  z a p e w n e  w 
k r o t c e  ż a ł o w a ć  b ę d z i - .  N a s z  z a m i a r  i p o b u d k i  n a s z e ,  w y -  
ł p ż a n e  b y ł y  ja s n o . -  C h c i e l i ś m y  o s w o b o d z i ć ,  n a r ó d  w n i e ­
w o lą  p o p a d ł y . .  N i e  j z s t  to  n o w e m  A n g i j i  p r z e d s ię ­
w z i ę c i e m ,  a le  w i d o w n i a  n a s z e g o  t r j u m f u  i  n a ś z e j  s ł a w y  
j e s t  i n n a .  N i e c i e s z y m y  s ię  w s z a k ż e ,  że d o  w o j n y  j e ­
s t  e-nu y  z m u s z e n i ;  n i e s p o d z l e w a l - ś m y  s ię  j e j  , n i e  ż y ­
c z y l i ś m y  j e j ,  a le  - n i e  m o ż e m y  - u t r z y m a ć  p o k o j u ,  bo 
u t r z y m a n i e  g o  n ie  o d  n as  7, - l e ż a ł o . .  P o z o s ta je  n a m  p o ­
c ie c h a ,  ż e ś m y  n ie  w a l c z y l i  d la  d u m y ,  ż e ś m y  n i e m i e i i  p la -  
n u  r o z p r z e s t r z e n i e n i a  n a s z e  i p o t ę g i ,  ż e ś m y  a n i  g r a n i ą  n ie  
o z n a c z a l i , a n i  s p r a w y  h a n d l u  n i e ' m i e l i  n a  c e lu :  C h c i e l i ­
ś m y  w r ó c i ć  m i l i o n o m  l u d z i  w o l n o ś ć ' i  s zo / .ę s c ie ,  k t ó r e g o  
o d  w i e k ó w  b y l i  p o z b a w i e n i .  —  D o n o s z ą  z w y s p y S .  H e ­
l e n y ,  źe z a p r o w a d z o n e  t a m  h o d o w a n i e  j e d w - i b n i k ó w ,  u d a je  
s ię  p o m y ś l n i e .  ( G .  H . )

A u s t r i a . —  D o s t r z e g a c z  a u s t r j a c k i  p o w ą t p i e w a  o a u ­
t e n t y c z n o ś c i  m a n i f e s t u  P o r t y  o t t o m a f i s k i e j  i c z y n i  na d  
n  n i n a s t ę p u j ą c e  u w a g i :  I j )  F i r r n ą n  w  m o w i e  b ę d ą c y ,  n ie
b y ł  w  T u r c j i  a n i  d r u k o w a n y ,  j a k  m y l n i e  d o n o s z o n o ,  
an i  w  m e c z e t a c h  c z y t a n y ,  a le  o t r z y m a l i  g o  w  o d p i s a c h  
i z w a r j a n t a m i  z n a c z n e m i ,  p o j e d y n c z y  a ja n o w i e .  O k o l i ­
c z n o ś ć  t a  w y j a ś n i a ,  d l a  c z e g o  t ł o m a c z e n i a  t e g o  f i r m a -  
n u  w  E u r o p i e  r o z r z u c o n e ,  n ie  są  j e d n a k o w e .  2j)  P o r t a
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n i e  „ z n a ł a  a u t e n t y c z n o ś c i  iadiieg« z^rozgłoszojjych t ł ó -  

z e

wiele ' j ś s t "dodatków i s fał szować.  , Z tąd 'wynika ,^  źe 
wsz
a miejsc

m a c z e t i ,  ow s z e m /  oświadczy!  Reis -e ffendy ,  gdy  mu w 
r o z m o w i e  miejsc kilka przy taczano ,  z«^ w ty m  f i r m i e

v s t k i e  wywody i wnioski europe jskich  kome nta tor ów 
* miejsc dodanych lub s fa łszowanych  w ypr ow adzone ,  
sa albo za śmiałe,  albo wc.de mylne .  3 )  Ministrowie 
tu r eccy  dalecy od uważani* tego  firmanu z* manifest ,  
protestowali  uroczyście przeciw takiemu jego  wyMada-  
tfu Podług  objaśnień,  udz ielonych  w tej mierze p o ­
słom z a g r a n i c z n y m ,  nie ndał rząd  turecki  innego celu,  
jak tylko ten,  aby na przypadek nieuchronnej  wojny o- 
b r o n n e ; gdyż • P o r ta  sam* nierozpoc/.aie nigdy wojny  
zaczepne  , mieszkańcy o d le g ły c h  prowincji  uwiadomieni 
byli, ż e ' ś ro d k i  p o w sz #chn e ) obrony  mogą  być pot rze .  
bne. Reis-ef lendi  usaarża ł  sic,  że pozwolono  ro z g ła ­
szać za granicą inst rukcję obrachowaną  jedynie na we ­
wnętrzne  stosunki rządu zp od da nem i ,  z na tury  swojej 
tajną i bynajmniej  dyplomatyczną .  (^D. A.j)

i '  RANCJA.  — Wiceadmira ł  Rigny ,  pisał dnia 15 s t y c z ­
nia do izby handlowej  w Marsylji ,  z VurU,  w odpo wiedzi 
na. reklamacje okrętów f rancuzkich,  przez Greków zabra­
nych;  p rzedewszys tk ie m- 'p rzypomina  w ty m  liście, że 
już  dawniej radzi ł  konwojować  statki kupieckie i sądzi, 
że statki francuzkie p r z e z ’ Greków zabrane,  b y ł y b y  uni­
knę ły  tego  losu ,  gdyby słuchano jego  rady.  Następnie  
donosi ,  że kapitanowie Statków zabranych ,  otrzymali  
wynagrodzenie  z* st ratę czasu,  co zaś do wynagro 
dzenia ładunku,  odkłada rzecz tę  aż do przybycia  h r a ­
biego Capodistr ias,  bo oU rządu  greckiego,  nie m a j ą c e ­
go nic, nie pod obna ,b y ło  czegoś ż ą d a ć . — Do n iep e­
wnych  doni sień dzienników paryzkich na leży,  że 1 2 ,‘0 0 0  
wojska francuzkiego,  popłynie na morze, ,  nie wiadomo 
wszelako w jakiem prże. naczeni — Pan Sen; Cons tan t  
z ło ż y ł  w biórze izbv wniosek,  aby. przez najpokorniej 
sza. p e ty c ję ,  prosić N. Pana,  o rozkaz przedstawienia ; ro-  
j ek tu  do prawn, k tóreby  odwo ływało  a r tykuł  4  prawa 
z dnia 1 /  .marca roku Iii2 2 , i pogolz ić  z kon s ty iu  ja a r ­
ty k u ł y  1 .1, l'.\ 14 i I , prawa z dnia 21 października 1814 
roku.  A r t y k u ł  ł p rawa z dni* 17 marca L'22 roku,  p o ­
zwala ministróih zaprowadzać,  cenzurę w ważnych  okoli­
cznościach. A r t ykuły  II, 12, I ł  i 15 prawa z dnia 21 
października I I t r. do ty czy  się przywi lejów drukarzy 
i s ięgarzy.  Pan Dupin s ta rszy ,  z ło ży ł  także w biórze 
wniosek o cenzurze,  w treści na s tę puj ące j : ,, A r t y k u ł
4 prawa z dnia 17 marca I3 i2  ro^u,  o możności zapro­
wadzenia ce nz ur y ,  ma być o d w o ła n y .“  Złożono nad­
to dwa inne wnioski: pie rwszy  pana Hyde  de Neuyille,  w 
zamiarze zniesienia komrnissjj dzienników: drugi pana de 
Conny ,  powtarzający dawniejsze wnioski PP- Jankowicza 
i Boucher;  to jest, aby deputowany,  który zosta e u r z ę ­
dnikiem, był  j eszcze raz wybi. rany.  ( G .  B i D P.) "

—MSZ PANIA.  —̂ zJMCadrytu dnia  18 lu te g o .— Mówią t e ­
raz po u sy.ee linie o wybuchłe j  rewolucj i  rojal is tów w 
Puerto Cabello na rzecz  matki o ;czyzny;  inne okolice  
s t a ł e g o , l ą d u  Ameryki  południowej ,  mają być  także 
sk łonn e  do powstania. Hiszpanja ma, ile się zdaje za­
miar pomagania ty m poruszeniom,  albowiem z Kadyxu 
1 Ceuta  wysłane  będzie wojsko do l iawanny.

— W  skutku  processu uczyn ione go  in tendentowi 
Marco  de l  Pont  , o t rzymało  dymiss ję  37 in tende ntó w 
prowi nc jo na ln ych .— Po ds k a rb i j e n e ra ln y  Remisa.  o t r z y ­
mał  dymissję,  za t o ,  źe wziął  ze skarbu 630,000 pia- 
s t rów na r ach u n ek  większej summy k tórą  mu rząd  jest  
winien. — W Kady x ie  ogłoszono,  źe z w ycza jn e  środki 
ost rożnośc i  względem okrę tów przybywających  z miejsc,  
w k tó ry c h  żó ł ta  febra zwykł* panować,  zachowane  b ę ­
d ą  od I  c z e r w c a  do 15 listopada. (G.F. )

N i e m c y .  — zS z tu tg a r d u  d. 5 marca, Na dwóch os ta t ­
nich posiedzeniach  wir tembersk ie j  izby  depu tow anych ,  
naradzono się w da lszym ciągu nad pro jek tem,  tyczącym 
się publ icznych s tosunków ludu izraelskiego. T r e ś ć  przy-  
ję i y c h  a r tykułó w jes t  nas tępująca:  1 'o śwj ęca j ący  się h a n ­
dlowi izraeli ta,  powinien te rminować  przez  la t  7 ; dopóki 
izraelita rzemios łem się t rudni ,  d o pó ty  wolno mu h a n ­
dlować zarówno własnemi , jak cudzemi  wyrobami;  ap tekę  
lub karczmę, wolno izraelicie tam tylko u t r z y m y w a ć ,  
gdzie izraelici mieszkają i gdzie p r z y na jm ni e j ;e den  jest 
zakład tego  rodzaju,  p rzez  ch rześc jan ina  u t rzymywany ;  
Izrael i ta  może  z r e s z t ą  oddawać się wszelkim innym z a ­
robkom, bądź cechow ym ,  bądź n i ecechow ym ,  z z a c h o ­
waniem p o w s z e c h n y c h  przepisów; wolno mu n a by w ać  
domy i g runtu ,  ale po łączonych  z własnością praw p a t r o ­
na tu ,  jurysdykcj i  i pol icy n y c h  nie może  wykonywać;  
han de l  dobrami zabrania się żydom ,  i w ty m  celu są oni 
obowiązani  zostawać w posiadaniu dób r  kupionych  przy­
najmniej przez 3 lat*,  wyjąwszy ,  gdy wyrokiem satlowvm 
do ustąpienia własności  są zmuszeni ;  Izraeli ta doszedłszy  
14-roku życia, obowiązany  jes t  uczyć  się jakiego r z e m io ■ 
sła;  Zy d  sz aebe r  nie może się żenić i osiadać przed  3 ,3  r o ­
kiem życia;  z* zarobek śzacherski ,  u wa. a i ą  s i f : kramar- 
stwó r u c h o m e ,  tandec ia rs two,  pożyczanie  na rucho me  
zastawy i meklerstwo wszelkiego rodza ju ,  do k t ó reg o b y  
źyd nie miał upoważnienia od zwierzchności ;  żyd po u z y ­
skaniu przesiedleni* o dda ią cy  się zarobkom szachraj-  
skim, uważauy  będzie za w łó częgę .  Izrael ici  odda jący  się 
szachra js twu,  nie mogą^ pokładać  w sądzie własnych  
pism i podpisów przeciw ch rześc janom,  nie wystawia-  
jącym wexl i .—Prze/. F r a n k f u r t  n  id. Menem,  przejeżdzM' w 

afostatniGi  dniach lulego margrabia  D u r o ,  syn ua js lraszy 
xtęci.i W iiingl,ona, udając się da W D d ń i a ,  jak m ó w i : ,  
w poselstwie bardzo  ważne ni. VV Pa y / .u , ‘ gdzie miał  
narady z ros łem angie l sk im,  zabawił  t y ln o  k lka ;>'■>» 
d/.in. — VV Dreźnie wysławiono dum 24 lutego po raz pier­
wszy operę  O b e ro n  z m u zyk ą  Webera ,  król  nie k zał 
oszczędzić n iczego ,  aby  wys tawienie go dne  bvlo dzie­
ł a ;  jakoż wy dano 30,0-10 /.lj .; na 16 tiowveh dekoracji  
i nov%ą ga rderobę .  (B.G.)

P
7  ORTUGAL.TA. — z L izbony  dnia  13 lutego. — Mówią, 
ze Don Miguel  zawar ł  z domem Rotszyldów układ o 
pożyczkę  200,000 f. s . ;  -Anglja rę czy  za 50,000 f .  s. tej 
pożyczki.  - Izba parów zamieni ła sję dnia 12 W t rybh-  
n a ł  i s łucha ła  zeznania  świadków w sprawie oskarżonych 
parów ( G . B )



i U R C f  A .  — P o dł ug  dos t r zegacza  aus tr juckiego ,  przy- 
b y ł  hrabia Capodistrias dnia 18 lu tego  na okręcie angiel­
skim do Napoli di Ro m an ja ,  z k ą d  w k ro tc e  po p ły n ą ł  do 
Eg in y ,  dla z łożenia przysięgi  jako w y b r a n y  p re z y d e n t  
Grec j i .  Mówiono,  że  l iniowy okrę t  angi«lski pozostanie  
pr zy  nim z rozkazem gotowości  aa j« g °  poleceni*.— D o ­
noszą  z Sir*, że w t y m  samym czasie,  kiedy Francuzi  
wy pr awę  przeciw rozbójnikom morskim w J u r* bns* , .g łó -  
wnćm siedlisku rozbójników,  na wyspie .\lilo uzbrajali,  
wys ła l i  .Anglicy z Cerigo w tym samym celu oddz ia ł  s ta t ­
ków,  na k t ó r y c h s i ę  zna jdow ało  500 żo łnie rzy lądowych.  
P o ł ą c z o n a  wypr aw a dopięła zupe łn ie  swego celu.  A n ­
g l icy  korzystając  z n iezgody korsarzy ,  uderżyl i  w os ta t ­
n i c h  dniach s tycznia  na Karabusę ,  zabrali rozbójnikom 
wszys tk ie  ich zd o b y cze ,  j zniszczyli  im okrę ty .  F r e g a ­
t a  angielska Csmbryan  pod dowództwem kapitana Hamil ­
t o n ,  miała w tej  rozprawie  uderzyć  o ląd i zatonąć.. 
Mówiono, ,  że Ang l icy  zajęli t amtejszą warownię.  — O- 
a tatnie  doniesienia z wy spy  Scjo,  nie b y ł y  dla G re k ó w  
bardzo pomyślne,  kiedy bq,wiem T u r c y  ciągle o t r z y m y ­
wali posiłki w ludz iach i zapasach,  tym czasem oni d o ­
znawal i  t ak iego  n iedos tatku,  iż Fabvier  zamyśla ł  z an i e ­
chać oblężenia warowni ,  (k tóre j  zaJoga częs tokroć  po- 
myś lh e  czyni ła  wycieczki)  i od pł ynąć  z resz tą  swoje go  
Wojska.—  Br yg  pod dowództwem synowca  lorda  C o c h r a ­
n e ,  rozbił  się w czasie burzy  przy wyspie Scio. ('D.Ą.)

W y s p y  J o N S K I E .  — z Korfu d. 2 lutego. — Od
c zternas tu  d n i  zaszły wielkie ro z ru chy  w południowych 
okolica* h  E p i r u ,  a Reszyd’ pasza zajmuje jeszcze ciągle 
Gre c je  wschodnią.  Yeli b - y  zaniechał  wyprawę przeciw 
janera łowi Church  i powróc i ł  do Prewezy;  o b a w ia ł  nn 
s ię ,  aby Grecy  porozumiawszy  s i ę , twie rdzy  tej  będą­
cej Epiru. p r zedmurzem,  me  opanowali .  L iweranć i  t u ­
reccy ,  opatrzeni w papiery,  podpisane przez  syna Re- 
szyda  , zabrali  dobroysolnie lub gwał tem zapasy zboża , 
j ak ie  się znajdowały w Chamurin.  Większa część dób r  na 
urodza jnych  równinach  E p i r u  jest  własnością możnych  
Albańczyków ,  ci więc dowiedziawszy sięoipnstępkacli  liw*-- 
r a n t ó w , nakłoni l i  Chamurjotów, aby odpieral i  gwa ł t  
g w a ł t e m .  Chatnurjoci są po Suljotach.  w całym Kpirze 
najodważniejszymi mieszkańcami.  Bój ich z pe-łnomo- 
-cml<ami rządówemi, .  już się rozpoczął ; :  pok 'dema a lbań­
sk ie  mają w nim udziału cały p o ł udni ow y Epir ,  wziął  się 
do broni .  (C. B.)

W ia d o m o śc i  Naukowe.
K ró tk i rys h isiorji praw a Obolowego w uśtogli'. ( y j  

Zastanawiając- się dla: czego rozumo wane ,  czyli u d o ­
sk ona lon e  rolnictwo, ,  mimo wielu prawdziwie z a c h ę ca ­

na) Jest to w części treść h istorji p raw a  zhożowe°o, z dzieła  
sławnego Jliaera: „ O  angielskiem rolnictwie. '  które
w skróceniu dla nas stósownem, na p o lsk i język  prze-! 
ło ży łem : ule przychyla jąc  się do gorącego życzenia szu: 
recenzenta p ism a  mego:. O urządzeniu gospodarstwu t.d. 
gazeta po i: AV, 159 z r .  z .:  ,, aby tego  a rcy  dzieł-a.
S z k o ł y  malarskiej  rolniczej  nie skracać ,  lecz w cało- j 
Śfd ją  oddać ,"  dotącl do druku  n ie  podałem.

j ącycft  w z orów ,  kto re m i  jnż  w P o l s c e  za szczyca  się, t a k  
ma ło  u nas upowsz echn iony m jest ,  s p o s t r z e g łe m  t r z y  głó­
wniejsze tego  p rz y c z y n y :  i ) :  Sm u tn y  s tan  f inansów wiel* 
właścicieli  z iemi ,  n iedozwaia jący  im ponos ić  niejakich* 
nakładów,  których* zmiana gospodars tw wymaga .  2 )  Zu­
p e łn ą  niezna jomość  zasad wyższego ro lnictwa ,  a z tąd  to- 
dzikie uprzedzenie:  iż ani nasz g rónt ,  ani klimat, jemu nie-- 
sprzyja;  3,) Nakoniec nadzieje powrotu  da w n y c h  h a n d lo ­
w y c h  stiosónków, a z  niemi wysokich  cen zboża.  Wszakze,,  
ostatnia jakkolwiek z p ie rwszego  wejrzen ia  mało uderzaj  ą-ca* 
je s t  rzeczywiśc ie  ważnie jszą j niebezpieczniej szą od po- 
drzednich:  bo mieści w sobie niejako powód obejścia się; 
bez nich-— ”  CóŁmi pop łodozm iennein  gospodarstwie,- jeżeli 
A n g lik ,, jak  dawniej dobrze-mi zap łaci zbose? —  W a lg  więc 
nieco poczekać , jo/s wystawić się na niepewność przez- 
zm ianę gospodarstw a“  — ' C zyż  raz t a k o w e  rozumo­
wanie da ło  mi się s ł y s z e ć ? — A przec ie ż  rzecz  pewna,* 
że  pod obne  nadz ie je ,  jak z jedne j  s t r o n y ,  zu .pe łn ą  niezna­
jomość  obecnego  poło/.enia W:  Brytan j i ,  czyl i  po­
sady  jej  ro ln ictwa  d o  handlu i p rzemysłu , ,  d o w o ­
dzą: tak z drugie j ,  rz eczyw is t eg o  złego, ,  z tąd  g ł ó w n ą  
stają się p rzyczyną; '  że odwodząc  rolników,  od j edy nego ,  
ich podzwignąć m og ącego  ś rodka ,  to jest:,**' od zastósowa*  
m a gospodarstw a do obecnych społeczeństwa patrzeb**  — • 
w tem g łę b s z ą  c o r a z  bardziej  g r ążą  ich przepaść.

Nic zdaniem mojeni n ie rozwięzuj*  dokładnie j  ważnego* 
pytania:  *" czyli u łng lja  obejdzie się, bez p łodów  północnej. 
E u ro p y  *■ jak tocz ące  się podczas stanowienia sławnego- 
bilu zbożo weg o,  w la tach  1314.., i i 8 l 5* w W: Br;  spory. .  
Wyczerpano* tu  bowiem* wszystko,  co w tej mierze  wie­
dzieć należało i postawiono prawdziwy interes  Angl  ii 
w takiein świetle,, że wątpić t rzeba ,  by k iedyżkolwiek od 
p rzy j ę t eg o  odstąp iła sys tematu .  —  Wszakże ,  po/.nania 
ich,  dla ł u d z ą c y c h  się s ło d k ą  nadzieją p o w f J j-lł d a w n y c h  
handl owych s to sónkow ,  a tem samem,  niezna jomość  
w mowie będącego  przedmiotu ,  widocznie okazujących* 
bezkorzys tnena niebędzie.  Aby zaś ,  ty m  gruntowniej  t y ­
le dla nas ważną  onssnać okoliczność,,  wypada- udać się na- 
chwilę  do historj i  p rawa zbożowego  w Anglj i ,  ona bo­
wiem wskaże naui p rawdziwy bieg r z e c z y ,  a za razem  
przysz łego  pos tępowania-naszegp najpewniejszą stanie 
s i , r ękojmią :

Angl ja  odda jąc  się p rzez  pó ł tora  wieku niemal, wyła-- 
cznie sys tematowi  kup ie cki em u ,— do roku 166 3— tak za­
n iedba ła  rolnictwo,  jak Polacy  p rzemy sł  i  h a n d e l ;  a  przeto- 
jak my  co do w yro bów  rę kodzie inych ,  tak ona  pod 
względem ważnie jszym, bo p ierwszych pot rzeb ży-csn 
do tyczącym,  s ta ła  się nieledwie całkiem od .o bc ych  zawis­
łą:  zapełniając  bowiem targi  zagraniczne własnemi  i ko- 
lonjalnemi towarami ,  własny  kraj nape łnia ła  zbożem in­
nych narodów.  — J jakiż teg o  był  skutek-; oto c ią g le  
wysokie ceny zboza ,. częsty niedostatek c h lS a ,. a- nawet- 
p o  razy k ilka  wśród ogrom nych bogactw g łód  okropny. c D  alszy ciąg n a s tą p ij
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